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Z KRAKOWA DNIA 25 CZERWCA 1515 Roku 


OBWIESZCZENIE 

-Gdy-od czasu ponowienia przepisow 
względem wydawania paszportow osobom 
chcącym wyieżdzać za granicę Xięstwa 
Warszawskiego rozmaity okazał się nie- 
porządek , pochodzący z nięostrożnościlub 
miebaczności przy wydawaniu paszportow; 
zdarzać się bowiem częstokroć zwykło, 
ił Prefekt jednego Departamentu daig. za- 
świadczenie obywatelowi z Departamentu 


| źnnego , lub władza miasta iednego, wy- 


dale takież zaświadczenie mieszkańcom 
miast innych, przez co nietylko porządek 
sesnzcą? się , ale nawet długami obciążo- 

, lub też inne do wylazdn mające prze- 
Pią osoby, łatwe z tey nieostrożności 
korzystać, i karom , którym poódlegaią, u- 
chodzić mogą; przeto dla żapobieżenia 
naruszeniu ogólnego porządku, i ztąd wy- 
niknać mogącym ważnym nadużyciom 
/znayduię potrzebę względem wydawania i 
odbierania paszpęrtow następujące wydać 
przepisy : 

A) Każdy. obywatel Xięstwa. War. 
„szaw skiego , lub teź eadzoziegniec tyzncza- 
sowie pmebywaiący , ktokolwiek bądź om 
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„cje lub Powiecie ustayowionym, 
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W NIEDZIELE. 


iest, gdy ma zamiar wyiechać z Xięstwa , 
obówiązanym -iest wprzod przez Gazety 
Warszawskie takowy zamiar swoy: ogło- 
sić, z wyrażeniem imienia i nazwiską swe- 
go, tudzież imion i nazwisk tych, którzy 
z nim iechać maia. 

B} Gdy po takowem rayini Q» 
głoszeniu żadne pretensye do wyieżdzają» 
cych, lub przeszkody wyłazd tamuiące 
nie okażą się, w tęnyczas Prefekt lub Pod, 


„prefekt wyda mu świadectwo do uzyska- 


mia paszportu patttebne wyraiaięc w tem- 


że, idź ogłoszenię stosownie do przepisu 
nastąpiło, z dodaniem. Mru Gazety ogłe- 
szenia takowego, tudzież, 
szkody dọ wyiazdu prłëz: nikogo ošwiad- 
ezronemi nie były. 


iż żadne prze- 


C) Poe odebraniu takowego świadec- 
twa, winien Je , chcący wyiechać, okazać 
w Wydziale dalicyvygiw: w Departamen- 
który 
także wędle potrzeby zachodzących sto- 
sunkow, Uwagi swcie © powodach ' do- 


zwalaiących lab zaprzeczaiących wyiazd 


sszynić jest obowięzanym. 
D) Po uskuteqagjenin takowego prze- 
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pisu, przedstawione mi będą zaświadcze- 
nia dla wydania paszportu. O takowem 
nieodmienaem postanowieniu względem 
zachowania wyżey wyrażonych przepisow 
oznaymuiąc Wietmożnym  Naczelnikom 
Departamentowym, wydanie stosownych 
do Podkomendnych ich rozkazow, WW, 
Prefektom zas ogłoszenie wyżey wskaza- 
mych przepisow, potrzykroć w Gazecie 
lub Dzienniku Departamentowym zalecam, 
aby nikt nie mógł się składać niewiadomo- 
ścią onych. Oświadczam przytem, iż po- 
wyższe przepisy nie ściągaią się do osób 
w aktualney służbie woyskowey będących, 
którzy od władzy woyskowey urlopy na 
czas krótki dostaią. 
(pod.) Łanskoy, 
„Jenerał - Gubernator. 
Za zgodność, Dyrektor Kancelaryi. 
Tinfiaew, 


Przestano nam do umieszczenia nafig- 
puiące pisma: 

Gazeta Lwowska, mowiąc o plahach 
terażnieyszych Napoleona , dodaie, że on 


zamyślał przez wysłanie Emissaryuszow, 


do Polski, niespokoić Rossyą. — Niewiemy 
jakie były lub są plany Napoleona od mo- 
mentu powrotu iego do Francyi, utrzy” 
muią iednak pewnie, że on ( iesli mu roz- 
sądku nie oedmowimy) w dzisieyszym skła- 
dzie rzeczy , liczyć niemoże na rozdwoie- 
nie Połakow , i na tem ieszcze zakładać 
/swoie odległe i tu iuż niepodobne rachu- 
by. 

Niezna i krzywdzi Polakow ten, co 
Mmhiema, że my po odzyskauiu bytu, i praw 
narodowych, maylepszey  konstytucyi , 
przez wielkomyślnego Króla naszego, Ale- 
Aandra pam zapównionych, w brew szczę- 


X 


Ściu naszey oyczyzny, możemy się dadź 
komu obłąkać, i tęż samę oyczyznę kosze 
tem tylu klęsk, ofiar i zniszczeń naszych, 
a batdziey wspaniałością nieporownanego 


-Monarchy , odzyskaną, na nowo na nie. 


kezpieczegzęwa i na przepełnieńie spusto» 
szeń narażąć. Dla niey na wszystkośmy 
się odważyli, dla. niey wszystkośmy po- 
święcili, a wszystkie nasze do tego celu 
dążące kroki, szlachetnością, odwagą 
i wytrwałością nacechowane od wszyst- 
kich ( nawet: nam niechętnych ) zostały 
nakoniec uznane, za przymioty godne po- 
wszechnego szacunku i względow w ukła- 
dach politycznych kongressu Wiedeńskie- 
go, 

Polacy bez oyczyzny wsrod hufcow 
Napoleona by!i Polakami, a nie naiemnika- 
mi iego. Walcząc pod nim; walczyli za 
siebie, bo z pierwszego zarodu spodzie- 


wali się bytu Polski, przeciw którey wszy- . 


stkie inne narody z zaciętością zawsze po- 
wstawały. — Co więc wprzody było cnotą 
i obowiązkiem, dziś byłoby występkiem. 
Zbrodnia niewdzięczności nie naszemu słu- 
ży narodowi. W nieszczęściu Napoleona 
dowiedli Polacy, że się nią brzydzą. — 
Tracąc (przez niego wzniesiony inapo- 
wrot w przepaść popchnięty ) byt narodo* 


—wy, po wypłaceniu się mu nawet z dłu- 


gow wdzięczności, przez tyle ofiar mu us 
czynionych , byli mu iędnak Polacy wier- 
nemi i wdzięcznemi , a nie mieliby bydź 
wiernemi i wdzięcznemi Alexandrowi Kró- 
lowi swemu, dla którego Polacy nic ie- 
szcze nie uczynili, a od którego istnienie 
i prawa narodowe naypięknieysze, odbie. 
raig? 


Ani w szczęściu, ani _w nieszczęściu 


Polacy nie byli podwoy nemi — i w naykrye ! 
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tylznieyszem położeniu nietylko swych 
przysiąg, ale nawet naydelikatnieyszych 
prawideł honoru dopełnili. — Tacy więc, 
ani swych dobroczyńcow zdradzać, ani 
czem innem , iak Polakami, bydź nie mo- 
gą. Rzeczona więc myśli w gazecie Lwo- 
wskiey umieszczona (o możności rozdwo- 
ienia Polakow ) wylęgnąć się musiała w 
głowach tych osób, które imienia Polaka 
i Królestwa Polskiego strawić nie mogą. 
Nie! do nikogo znas nie przytknie się to 
imie Napoleonista; każdy z nas nie chce 
bydź niczem innem iak Polakiem, i nim 
iest, bo ma Króla Polskiego, ; prawa Pol- 
skie zapewnione. 

Alexander, który pierwszy w spra- 
więdliwości swoiey poświęcania [się nasze 
dla naszey Oyczyzny | wszystkiego dla 
niey ważenie uczcił swoim szacunkiem, 
który pierwszy widząc nas zbroynych 
wśród hufcow Napoleona, uważał nas w 
owczas nie jak Mapołednistow, ale iak o- 
brońcow Polskiey ziemi, przekonany był, 
żeśmy godni mieć Oyczyznę, i przekona- 
ny iest, że nam ią dawszy , każde iego do- 
brodziey stwo, które nam €zyni, iest rę- 
koymią maszey dla niego wierności, wdzię- 
czności i poświęcenia się. 
| Ktokolwiek więć Polakow z Królem 
Polskim zechciałby porożniać , któkolwiek 
spokoyność naszę sama pomieszać, a 
Óyczyznę i szczęście nasze zapewnione na 
nowe niebezpieczeństw o narażać „ten niech 
wie, że chocby był nawet i Polakiem, 
naypierwszy będzie naszym nieprzyiacie- 
Tem. 

2 Petersburga d. 15 Maia d. k. 
|... Gazeta nasza Ruski Inwalid z dnia 
22 Maia pod napisem: Polska, umieści- 


wszy list Jego Cesarskiey Mose) do Prozę. 


sa Senatu Rięstwa Warszawskiego, daley 
tak pisze: ” Z tem większem ukontento- 


waniem donosiemy czytelnikom naszym 


o tym wypadku, nayszczęśliwszy wpływ 
na przyszły los Polski obiecuiącym, że 
dzieie tego narodu nie wystawiaią żadne” 
go z owych zdarzeń, iakiemi napełnione 
są kroniki niektórych innych Państw Eu- 
ropy, żadnego spisku, Żadnego króloboy= 
stwa , Żadnego prześladowania za religi. 
ią, żadnego pod hasłem fanatyzmu krwi 
rozlewu, i w żadnym rodzaia inkwizya 
cyynego trybunału. Któż się nie uraduie, 
że dła takiego narodu tak szczęśliwa od- 
krywa się przyszłość. , 
Z Wilna d. 26 Mała d. k. 

W dniu 19, 21 i 22 t. m. wyszło ztąd 
za granicę kilka bateryy artylleryi pod 
Jenerałem Maiorem Sztadenem. Tegoż 
dnia wyszło ztąd do Gredną dyżurstwo 
rątey dywizyi pieszey, pod Jenerałem 
Porucznikiem Włastowem. Dnia 24 wy- 
szło do Białegostoku główne dyżurstwo 


wóyska pod dowodztwemt Jenerała iazdy 


Hrabiego Wittgensteina zostaiącego ; tam- 
że i głowna kwatera tego woyska prze- 
niesiona. 

Dnia 22 woysko 14tey dywizyi pie- 


Szey zaczęło przechodzić przez miasto Qa- 
sze ku Grodnowi. 


Dnia 21 weszły tu dla utrzymania 
straży odwodowe bataliony pułkow 26g0 
strzelcow, tudzież Astrachańskiego i Fa- 


Bagoryyskiego grenadyierskich. 


Dnia iọ przybył tu oddział ieńcow 


Polskich z linii Kaukazkiey , 186 ludzi; 


którzy wypocząwszy udadzą się do Warf- 
szawy. 
Dnia 22 stanęły tu z Petersburga kow 
nie Jego Cesarskiey Mości, 33 Wisrzebqgr 
(24 
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wych i i 30 poiazdowych, które po wy- 
tchnieniu wyydą za granicę do głowney 
kwatery. 
i Z Wiednia d. 16 Czerwca. 
ż Woysko w Neopylą. 

Podług ostatnich z Neapolu doniesień 
N.. Król Ferdynand IV wysiadł d. 3 b. m. 
nA” brzeg „Rod Baia. Za kilka dni poșta- 
nowit |. K. Mość udzć się ztamtąd do 
Poriici, a poiera odprawić uroczysty 
wiazd do swey stolicy. 

Twierdza Gaeta z zostąje ieszeze w da- 
wnym. stanie. Nowy bunt tamteyszey 
qsady zaspokoiony został wypłaceniem za. 
ległego żołdu. Znaczną liczbę mieszkań- 
eow , którzy nie mogli się w żywność | 0- 
parzyć, wyprawił dowodca z twierdzy. 

Z Szwaycaryś d. 31 Maia. 
"X z Wiedeńskicy Gazety Dworskiey. ) 
a “Qto Test zawarta między NN. Ce- 
garzami Austryackiem i Rossyyskim, Kró- 
Jami Angielskim i Pruskim, i ligą Szway- 
„carską umowa. | 

A. Art. Żawactemiędzy Dworami Au- 
stryackim , Rossyyskim w. Brytanii i 
„Pruskim - przymierze ma za iedyny cel 
przywrocenie - powszechney spokoyności 
i utrzymanie pokoiu w Europie. Aże 
nayważnieysze interessa Szwąycaryi nay- 
ściśley są z nim połączone , przystępuie 
ona zatem do tego systematu i przyrzeka 
nigdy się od niego pie oddzielać, w żadne 
„June związki, ani przeciwiące się. temu sy- 
stematowi układy nie wchodzić, owszem 
aż do osiągnienia zamierzonego ç celu wspie- 
rać ile możności to przymierze, NN. Mo- 
„parchowie przyrzekaią . :8-: wey strony 
przy powszechnym przyszłym pokoiu u- 
rzy mać zapewnione Szwaycaryi przez 
FoBBrEs> Yy jedęński pod d. „20 i 29 , Marca 


x PR. 
aż 


1815 korzyści, słowem jle okoliczności 
dozwolą popierać iey interessa. 

9. — Wcelu dopełnienia postanowień 
powyższego artykułu przyrzeka Szway Ca» 


rya , która wystawiła. iuż 30,000 woyska 


i dla wspierania go W przypadku po- 
trzedy auządza odwody, „utrzymywać. za- 
wsze W polu dostateczny korpus woj 
ska, dla. bromienia Częścią granie swoich 
przeciw wszelkiemu nieprzyiacielskiemu 
papadowi wg" częścią „odwracania z tey 
strony każdego szkodliwego przedsięwzię- 
cia dziąłaniom woysk zprzymierzonych. 

3. — Wysokie M ocarstwa obowię- 
zuią się w tymże celu i poki | okoliczna- 
ści wymagać będą utrzymywać stospwnie 
go powszechnego planu działań dostate- 
czną część woyska dla obrony granic 
Szwaycarskich gdyby- napastowane byty 
lub żądała pomocy. Ją 

4. Przez: wzgląd na usiłowania 4 de 
Rtóry cti t obowiązała się Szwaytarya współ- 


„P - zę 


uje CZ Wwysokielni | ocarstw ami, zrzekalą 


się te zakładania w jey kraiu dróg woy- 


kowych, 
dow. 
wspólay interess. wyma ał momentalnę 
go przechodu przez iaką część Szway» 
aryl, nastąpić to tylko może za zezwQe 
[0454 Sey mu. Wynagrodzenie, takiege 
Szwaycarya za takowy przechod Żądaćby 
mogła , będzie przez kommissarzow w 
dobrym sposobie ułożone. 

5 — Wysokie Mocarstwa przyrzeka 
ią, ułstwienie zakupu broni i ammusieyi 


lazaretow i uciążliwych zakła- 


w pobliskich kraiach dla tych kantogow, 


Wira ich potrzebować będą » skoro zaydnie 
ich. żądani ie. 

6. — Dla dania Szway caryi czętcią 
dowody swey przychylgości i częścią ća 


W nagłych przypadkach , gdyby 


e i- 


"ag. 
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pomoženją tym kantonom, które nie 
potrafiłyby zastąpić kosztow długo tęwa- 
iącego uzbrojenia , skłónne są Mocerstwa 
wezprzyć ie pieniężną pożyczką. Jlość 
tey pożyczki í i inne warunki maią bydź 
„oddzielną umową ustanowione. 

7 — Zatwierdzenia NN. €eszrzow i 
ksólow, iako też sey mu w imieniu ligi, 


ie dagai 


| pione. W moc czego podpisali alGRRĄ 
cnicy z wyciśnieniem swoich Ara ni- 
nieyszą umowę. W 2ąrich d l. a Maia 
186. HES. i 
2 Paryża d. 2 Czeriyca, w 

ECA Gazety Bęrlańskicy Fossań Hambarekiży.) 
Wczoray rowpo z świtem wystrzały 

3 dział, w domu inwalidow zapowiedziały 
„uroczystość pola Maiowego.” Aziała w 
zamku Vincennes ing wzgorząch Paryża 


„adpowiedziały nate wystrzały. Przed go- 


fziną 8 ulice i drogi., da. pola Marsowego 
4 „szkoły woyskowey zapełnione byty ttu- 
mami luda, „Woy ska Laiiowe i gwardya 
| narodowa „były ze wszystkich stron w po- 
jruszeniu. W ybiorcze kollegiia departa- 
„mentowe, deputacye od lądowey i mor- 
gkiey siły udały się ną przeznaczone miey- 
sci przed szkołą woyskową na przeciw. 
„pola Marsowego. Do godziny 9 całe ko- 
ło było zapełnione; deputącye od woy- 
ska zaięły mibysca na obu skrzydłach , 'a 

wybiercze kollegiia w środku ma prze- 
siwko tronu. Całe zgromadzenie wyno- 
sito . do 20,000 Osob. Przed tronem po- 
stawiony był ołtarz, na którego stopniach 
| mali prałaci i duchowieństwo. W idzia- 
nô tam Kardynałow Bayanne i Camba- 
€eres, Arcybiskupa w Tours, Biskupaw 
Nancy yskiego, Wersalskiego, Parmeńskie- 


a - 
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gó, Leodyyskiego i i Mewy. Gdy zgree 


madzęnie zaięło mieysca w kóle, stanęłe 


wśrodku pola Marsowego 20,000 liniis- 


wey- piechoty í 30,000 „narodowey gwar- 


dyi. „Okoliczne wzgorki zalęte byty od 
widzew. 

O godzinie Ls zapowiedziały iwystrza- 
ły z. dział 'wyiazd Napoleona z Tuiffe- 
ries. Wystrzały przed „domem inwa- 


dow doniosły o godzinie 12 „p zbliżaniu 


$ie orszaku, który składał „się z wielu por 
Przodem i za pim iechała liczag 
jazda, Paziywie - szambelani, ordy nanso» 
WL offcerowię i.adjutanci stali Ba pod- 
możku tronu. W lożach po obu %skach 
zpaydowali się Ministrowie M arszałckowię 
i wielcy urzędnicy. Napoleon usadi ns 
tronie. Bracia iego Jozef i Hieronim stà- 
ii po prawey, a: Lucyan po dewey stronie 
trony. Napoleon miał na sobie tunikę ê 
czerwony aksamitny płaszcz ; bracia iegp 
tuniki i białe gksamitne złotem przeszy- 
wane płaszcże. "fak tytko Napoisba w sti 
pit na stopnie tronu powstało całe zgro- 
madzęnie. 300 ludzi trzymaiących çhe+ 
ragWwie podnosiło orły w „górę „4 „wszyscy 
krzyczeli: Niech żyje Cesarz! -Niech. god 
je narod! 

„Potem usiadł Napoleon na tronie, © 
Cambaceres „czytał Mszą. Po ukończo- 
nem nabożeństwie wielki -Mistrz obrzę- 
dow przyprowadził do podnożka -tronu 
środkowe zgromadzenie; zldadaiące się z 
członkow 2 każdego wybiorczego kollegi- 


um. 


Pa teofcaotity mowie wykonał Na- 
poleon przysięgę ma zachowanie kansty = 
;tucyi państwa , póczem wykonali przy - 
sięgę posłuszeństwa urzędnicy i całe 4809- 


„madzenię. 
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p. Dubois, deputowany od departa- 
mentu Meny 1 Loary, czytał donośnym 
głosem adress w imieniu zgromadzenia na 
põlu Maiowem. (Adress ten iest bardzo 
długi i napisany w duchu, iak się domy- 
ślićó-można. Zawiera wiele pochlebstw, a 
mało prawdy, iak n.p. ” N. Panie! 
Francuzki przyznał Ci koronę; złożyłes 
ią bez iego zezwolenia; głosy narodu w 
kładaią na Ciebie-obawiązek, abyś ią zno- 
wu przywdział. Nie chcemy Naczelnika, 
którego nam nieprzyiaciele chcą dać, ale 
tego na którego „niczezwalaią,,, i kończy 
się temi słowy: + *' Nieprzyiaciele nasi 
rachuig ną rozdwoieniach naszych ; lecz 
w krotcę pożałuiją, że nas wyzwał, — 
Htoż może iednak e rozdwoieniach wąt- 
pić, które w krotce zwalą zdraycow z 
wonu pola Maiowego! ) 

« Po przeczytaniu -adressu Xże Arcy- 
kasçlerz ogłosił przyięcie konstytucyi przy 
wystrzałach z dział , odgłosie bębnow , trąb, 
śc. Podług- dzjiennikow Paryzkich za 
przyjęciem koastytucyi miało bydź. 1,288, 
357, a przeciw przyięciu 4207 głosoń zaj M” 
<depattamentow  ( zapewne powstałe za 
Królem ) nie nadesłały ieszcze Xiąg swo- 
żch. Niektóre pułki spoźniły się także z 
ich nadesłaniem. W woysku lądowem by- 
ło-222,100 za przyięciem, ;a 320 głosow 
za adrzuceniem konstytucyi; w morskiem 
woysku 32,000 za przyjęciem, a 275, gto- 
sow. za odrzuceniem konstytucyi, Woźny 
Gznaymił potem w imieniu Cesarza, iż 
-dódatkowy akt; do konstytucyi państwa 
aid Pranguzkiego luda przyięty został. Na- 
- połęoń podpisał iego usZutecznienie, po- 
tem miał. mowę , w którey wyraził: 
"Jako Cesarz, iako- konsul, iako 
żołnierz, wszystko mam od ludu. W 


Lud, 


szczęściu) nieszczęściu, na polu bitwy a. sa 


radzie, na tronie, na wygnaniu, zawsze 
Francya była iedynem przedmiotem mo- 
ich myśli i czynow. Tak iak niegdyś 
Król Ateński poświęciłem się moiemu lu- 
dowi,w nadziei że dopełnione zostanie przy» 
rzeczenie, to iest utrzymanie naturalnych 
granic Francyi, iey sławy, iey praw, Gc. 
Dowiedziałem się atoli w krótce iż Mo- 
narchowie chcą przeciw nam woynę Toz- 
począć. Myślą oni powiększyć królestwo 
Niderlandow północnemi naszemi twier- 
dzami, a zachodzące ieszcze pomiędzy 
niemi sprzeczki zagodzić podziałem Ło- 
taryngii, Alzacyi, Se. Francuzi! gdy o- 
deprzemy tę napaść, i gdy Europa pize- 
kona się, co należy się [prawom 1 nies 
podległości 28 mill. Francuzow, tedy u- 
roczysta ustawa w sposobie przez konsty- 
tucyą przepisanym uchwalona, połączyć 
w sobie ma rozrzucone datąd oaz na- 
sze konstytucye. Francuzi: woja moia 
iest wolą ludu; moie prawa są iego pra. 
wami; moy honor, moia chwała i szczę- 
ście nie mogą bydź innemi iak tylko Fran- 
cyi. Musieliśmy się do woyny gotować; 
aże muszę się osobiście na los bitew wy- 
stawić , przeto naypierwszą moią staran” 


nością było urządzić narod konstytucyy= | 
nie. Francuzi! powróćcie do waszych | 


departamentow., Powiedźcie obywatelom, 
iż okoliczności są wielkie i ważne! Zprzy - 


mierzeni Monarchowie wymierzaią teraz 


swoie zamiary przeciwko mnie; chętnie 
poświęciłbym im moje iestestwo, gdyby 
mięszło 0 oyczyznę. ,, 

Pod odśpiewanem Te Deum trzyma- 


iący orły przystąpili do podnożka trga 
Niech 2ye | 
Po na. 


przy ustawicznych okrzykach : 
ie Cesarz! Niech żyie wolność! 
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stąpioney ciszy ' obrócił się Napoleon da 
dęputacyy od woyskai narodowych gwar- 
dyy„i rzekł: ” Waszemu męztwu po- 
wierzam narodowe orły; poprzysiężecie 
bronić ich waszą krwią przeciw nieprzy- 
iaciołom O0yczyzny i tronu; poprzysięże- 
cie, że będą zawsze waszem hasłem. ,, — 
Poprzysięgamy odpowiedzieli. —— Potem 
wyszedł Napoleon na pole Marsowe i wła- 
sną ręką rozdał woysku i gwardyom na- 
rodowem orły, poczem powrocił do Tuil- 
leries: 
| Obie izby prawodawcze maiga się d. 
314 b.m. zebrać, po których zagaieniu 
ma Bonaparte zaraz do woyska wyiechać, 
dokąd poprzedził go w nocy zd. ı na 2 
b. m. Jeneralny intendent woyska Daure. 
Z Drezna. d, 38 Czeruca. 
_Wczoray odprawił N. Król nasz u- 
roczysty wiazd do stolicy tuteyszey, Od 
Peęterswalde gromadzili się po wszystkich 
wsiach przez które J. K. Mość przeież- 
dzał wszyscy mieyscowi i okoliczni. mie- 
szkańcy, i witali z dziećmi swoiemi Mo- 
narchę swoiego. O godzinę drogi od sto 
dicy ną Zieloney łące raczyli NN. Króle- 
stwo z Królewną corką przesiąść się z po- 
„drożnego do ośmiokonnego i z gmiu fory- 
siami_ przygotowanego galowego powozu. 
Reszta familii Królewskiey , iako to Xże 
Antoni z małżonką, Xże Maxymiliian z 
familiią i Xżna Maryą Anua iechali za 
powozem J. K. Mci.  Orszak postępował 
zwolna przy odgłosie wszystkich dzwo- 
now .i. wystrzałach z dział aż pod bramę 
Pirnauskę „przed którą był łuk tryumfal- 
„ny z napisem : Salve Pater Patrie, od któ- 
rego aż do ratusza ciągnęły się: 1) Od- 
„dział gwardyi narodowey ; 2) 600 biało 
ubranych dziewcząt trzymających koszy- 


ki z kwiatami wręku pod Marszałkami z 
muzyką; 3) Magistrat miasta; 4) Du- 
chowieństwo trzech wyznań; 5) Burmi- 
strze okręgow miasta, sędziowie i ławnie 
cy: przedmieść ; 6) Starsi i podstarsi 7a 
tuteyszych cechow z chorągwiami, Zna» 
kami i muzyką ; 7) Strzelcy kurkowi z mu» 
zyką; 8) Starsi starozakonnego wyzna- 
nia z przykazaniami przez 4 rabinow niee 
sionemi; 9) Oddział gwardyi narodowey, 

Dziewczęta stanęły przed przyiazdem Kró- 
lewskim na wschodach łuku, nad którym 
obok Królewskiego herbu powiewała bia- 
ła i czerwona chorągiew ( iako znak ich 
niewinności i radości ) i gdy Krół prze- 
ieżdzał przez łuk posypywały -powoz 4 
drogę kwiatami.i niektóre z nich podawar 
ły mu wiersze. Rada mieyska i ducho- 
wieństwo mieli do niego mowy, z któ- 
rych nayczulszą była nadwornego kaząqe 
dziei. Potem- dało się słyszeć kilkokrotaec 
Boże zachoway nam Króla! Prey tysią- 
cznych takichże okrzykach iprzy powiewa - 
niu białych chust z wszystkich okien ię- 
chał Król w pośrod obywateli i podda- 
nych przez Nowe.miasto do Królewskiege 
zamku. Przedem jechali konag pospolite 
ruszenie, mieyska żandarmerya, całe low- 
stwo, leśniczowstwo , jeneralnaść , poczte - 
wi, cyrkułowi i okręgowi urzędnicy, gor- 
nictwo, professorowie Lipskiey szkoły 
głowney , i nakoniec powez J.K. Mci;sa 
za powozem: wszyscy znayduiący. się ctu 
efficerowie ( pomiędzy któremi widziane 
lenerała i officerow właśnie przechodzą” 
cego tędy pułku Ces. Rossyyskich ula- 
Row, ) Za przybyciem do zamku wita- 
Dy był Król na wschodach od Xżny El- 


zbiety, licznego dworu i urzędnikow miey- 
„ skich, 


„KŁ KRK. Mość udał się natychmiast 
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Sa gańek zamkowy, przed którem zebrał 
się tymczasem cały orszak i podziękował 
mu iak ńayczuley za iego przychylność: 
Ztamiąd udał się eały orszak na stary ry- 
nek, gdzie odspiewany był hymn na po 
kóękowanie Bogu -za powrot Króla i prze- 
głużenie iego życia przy muzyce. W wie- 
czor całe miasto było oświecone. Rada 
mieyska zporządziła dła Króla przed zam- 
kiem przy pochodniach wieczorne pienia 
po których 4go uczniow szkoły 
siig 'wykrzyknęło : Niech żyie Król! 

„Tegoż dnia wyszło tu następniące ob- 
wiesztzenie : 

- Wasz Król, Sasi, powrocił de was, 
adręczony wprawdzie głębokiemi cierpie- 
wiami, które ónego, równie iak was do- 
4knęły, i bolesnem rozdziałem znaczney 
<żęści wiernych i kochanych fego podda. 
mych. którzy ma wyrwanemi zostali; ale 
mie bez pociechy , którą mu zaufanie i 


Lip- 


«miłość reszty pozostałego luda czyni. U- 
trzymałiście i Siiip. sihe wczasie przy- 
-krego maszego z wami rozdziału dawną 


sławę Sasow. Zniesłiście i cń wszy- 


stkiè nieodzowne przykrości ; utrzymaliście 
w wszystkich was uciskaiących zdarze- 
mach ducha prawości i obowiązku; oka- 
zaliście iawnie i nieoboiętnie w oczach ca- 
Bey Europy przywiązanie de naszego Do- 
mu. Jakże nie mamy z pewnością spo- 


dziewać się, Że przy duchu, który was, 


ożywia, przy uczuciach, które okazali. 
ście, iż przy pomocy Boskiey uda nam 
się przy połączonych razem z wami usi- 
łowaniach, zagoić zwolna głębokie rany, 
które wam nieszczęścia czasowić zadały i 
- przywrocić wat dabre mienie i spokoy- 
mość. Ulżenie ile możności nięodzewswych 
CjĘŻATOW „ „Któte przerwanś jowu- spo- 


Minister Krółą Jmoi. 
trzech Anzeatyckich miastaeb , P. Barge- 


„koyność publiczna za sobą pociaga, bę- 


dzie O'ycowskiem naszem staraniem, W 
czem waszey wzywamy pomocy. Przez 
wasze zaufanie, wasze posłuszeństwo, wa- 
sze wspieranie będą dążące do tego Środ- 
ki ułatwione. Zaszłe w rządzie, ustawach 
i urządzeniach odmiany rozważemy sta- 
ramnie, i podług okoliczności utrzymamy 
lub uchylemy.  Ustabowieni przez tym: 
czasowy rząd, a aam ieszcze nie przysię- 
gli słudzy, pozostaną tymczasowo na 
swoich mieyscach poki względem ich po- 
wołania nie wydamy naszego postano- 

wienia. W Drezdie d.7 Czerwca 1815. 

Frederyk Augüst. 
Globig. Baron Mantauffel. 
Z Akwisgranu d. 3 Czerwca. 

Jak słychać d. gó Maia między strażą 


Francuzką, która za granicę przeszła, i 
strażą Hanowerską zaszła utarczka, która. 


jednak nie pociągnęła za sobą innego skut- 
ku nad kilku ranionych i ogó to z stron 
6budwoch. 

Z Bremy d. 5 Czerwca. 


Nadzwyczayny poseł i pełnomoc 
Niderlawdow sz | 


mann Huygeńs, który tu przybył, mið 
dziś u seńatu audyencyą i oddał mù list 


wierzytelny , potem znaydował się na o. 


ney z tego powodu uczcie. 
Maior Eslking pisze pod d. 30 Milit 


Thuyn,o s godzinydregi z przoduCharteroy, 


H z walecznemi naszemi ziomkami stanął 
ha Ostatnich strażach i czyni z miemi służ- 
bę. D. 28 odprawił 2 niemi Jenerał Zie- 
then pod St. Gilles popis, a popołudziu 
zaprówadził ich szanowny Pułkownik Lü- 
tzow do dówódzącego Jęnerała Pirch kpe 
niemi strażami. 


COD 


f 4 KRAKOWA DNIA 25 CZERWCA 1815; Roku 


2 Parstawy d. 20 Czerwca. 
AR. > ALEXANDER L 
j A Yi Bożey Łaski. 
$ Imperator i i Samowładca Wszech Ros- 
spy, > Król Polski i t. d. it. d. 
“Wóyna w celu uiarzmienia świata na 
łono ` oyczyzny Nasżey wniesiona, zapro- 


wadeia Rósspią i Europę zwycięzką aż 


pód bramy Paryża. Pow zięlismy od tey 


„ chwili słuszną ” nadzicię , że niepodległość 
ludów uy zremy pod rękoy mią zasad-spra- 


wiedliwości, ummiarkowania i liberalności , 


które woyskówy despotyzm wymazał z 
księgi prawa cywilnego i politycznego na- 


rodow. 
Kongres Wiedeński zw ołanym był w 


i udzielenia dobrodzieystw stałego pokoju 


wszystkim ludom , które ciężar klęsk tylu 


dźigały. Ale dla osiągnienia tego zba: 


-wiennego cefu końiecznem było, by każe 
4 dy zbich jntetes gw oy i osobne prawa pü- - 
ga? imtfressowj całey Europy ,,1 poniosł 


nowe dla ogółhego dobra ofiaty. Podług 


takich to wsżystkich względów stanowi6. 


no © losie narodu Polskiego, ` ` 


Z SOTO 


LEK) 


aea s“ $ RJ 


AZETY KRAKOW. SADY 


w NIEDZIELĘ... 


z | PPE. LZ: 


A Chadzito o przypuszczenie go na na- 


wo do grona narodow, których udział wła- 
_sney pomyślności wiąże do obrony spra- / 


wy powszechney; i tym końcem wypa-. 
dało zacewnić mu w obadą używanie, 
dobr i k t1zyści, tak moralnych iako i po-, 
litycznych, które stanowią znamienne dzie- 
dzictwo i peźelimioi Życzeń PASE: pdg: | 


zowanych. 


s Jednakże praeuiąc 7) Wh 
tego nowego związku w systemie Euro- 
peyskim, nie można było obrębnie radzić 
się interessow „Polski. Szczęście każdego 
zósobna i zachowanie ogółu nie dopu- 
szczały żadnego układu, mogacego ubli- 


'żać bezpieczęństwu i równowadze powsze- 
zamiarze usprawłedliwienia tych nadziej, 


chney. Zdrowa polityka, doświadczenie 
przeszłości, ì ta sama religiia, która Nam. 
mied kazala wzgląd na długie cierpienia 
szatownego  harodu , „wkładały także na” 
Nas Święty obowiązek, byśmy nje szczę. 
dzze żadney ofiaty, zapew nili spokoyność 


świata, i uchfónili Európe od klęsk no-` 


wych. 
y Polacy! miłó Naim było cenić żawsze 
szlachetność waszych możn iwytrwa- 


wz roaa 
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łość usiłowań , innego nigdy celu niema 
iących, iak tylko odrodzenie 'oyczyzny, 
którą nad wszystko kochacie. Zapał wa- 


sżych życzeń oddalał was często od: tego 


zbawiennego zamiaru, i unosił na drogę, 
która do niego prowadzić nie mogła. Mi- 
nęły błędy, i ed nich nieodłączne klęski. 
Nami ciągle powodowaio wspaniałomyśl- 
ne dla winnych nawet przebączenie, szcze- 
re zapomnienie przeszłości ,. i chęć zagła- 
dzenia śladu cierpień waszych, przez dar 
rzeczywistego szczęścia, 

Umowy traktatu, zawartego przez Nas 
w Wiedniu, oznaczaią sposob bytu naro- 
dowego, a razem i korzyści, których u- 
żywać będziecie przechodząc pod Nasze 
berło, 


Polacy! nowe zwiazki łączyć was is bę- 


dą na zawsze z ludem wspaniałomyśl-. 


nym, który przez starożytne powinowac- 
two, przez waleczność godną współ ubie- 
gauia waszego, przez chlubne íi wspólne 


nazwisko Sławiańskiego narodu, chętnie 
weydzie w bratnie. z wami stosunki. — 
Konstytucyia i nieodzowna Uniia przy- 


"wiąże was do przeznaczeń Mocarstwa, 
które za nadto iest potężnem , by miało 
żądać powiększenia, lub innych trzymać 
się prawideł, iak tych, co na sprawiedli- 
wości i liberalaości polegaią. Odtąd pa- 
tryotyzm wasz oświecony  doświadcze- 
niem, kierowany wdzięcznością, znayduie 
"w instytucyiach naredowych cel zdalny 
Wwaprzątnąć całą iego dzielność. — Konsty- 
tucyia, ustosowana do mieyscowości wa- 
szego kraiu, i do waszego charakteru ; 


zachowanie ięzyka, sprawowanie urzędow 
handlu i 
spławu, łatwość znoszenia się z krainami 
pozostałeii pod obcem panowaniem, siła 


publicznych, zupełna wolność 


. Polskiem. 


zbroyna narodówa, wszelkie drogi otwar- 


„te dla postępnego doskonalenia waszych 


praw, waszego przemysłu, do rozszerze- 
nia światła między wami. 
rzyści, których używać będziecie pod Na- 


szem i następcow Naszych bertem ; z nich A 
tratne 


to składać się ma wieczyście ni 
dziedzictwo, którezogia wicie waszem pe- 
tomkom. 

To nowe Państwo zostało Królestwem 
Imie pożądane, którego odda. 
wna wzywacie wszelkiemi życzeniami i 
usiłowaniem wasżem, i za które przetałi- 
ście krwi tyle. s 

Dla ugodzenia trudności, które wznie- 
sły się. 0 posiadanie Krakowa i poddaliśmy 
myśl, aby ta miasto zostało. wolnem i 
neutralnem. Kray ten, umieszczony poď 


obrończą trzech Moacarstw tarczą ,. uży: 


wać będzie szczęścia spokoynego, poświę- 
caiąe się iedynie naukom., kunsztom , i 
handlowi. Stanie się on potomkiem wiel- 


komyślney polityki, 


i gdzie spoczywaią popioły naylepszych 
Królów waszych. - 

Wreście, aby uwieńczyć. dzieło, któ- 
remu nieszczęście czasow tyle przeszka- 
dzało, zgodzono się, aby narodowość bra- 


ci waszych podległych berłu Austryi i 


Pruss, oddaną była pod rękoymią pieczo- 
łowitości Rządów właściwych. = 
Polacy! niepodobno bvło opatrzyć w 


sposob inny waszey narodowey pomyśl-. 


ności. Należało zachować wam Qyczy- 


znę, któraby nie mogła zostać ani powo- 


dem do zazdrości, ani przedmiotem nie- 
pokoiu dla sasiadow , ani pochopem de 
woyny dla Europy. Takie było życzenie 


Takie są ko- | 


postawionym w tem. 
właśnie mieyscu „ nad którem unoszą się» 


pamiątki pięknych epok dzięiow Polskich, - 


X 6r «X e, 


| -przyiścioł "tudzkości, i samych nawet Po- 
> P: tak oświecona polityka radziła. 3 
„W skutku uroczystych umow Euro- 
gieyskiego Kongressu zgromadzonego w 
| "Wiedniu, i na mocy aktu ustąpienia Nay- 
4 
$ 


Jaśnieyszego Króla. Jmci Saskiego, * obey- 
 imuniemy w nieodzowne posiady wanie pro- 
wincyle byłego Xigztwa Warszawskiego 
"które nam dostały się" przez traktaty, i 
oustańawiamy tam Rząd tymczasowy, zło- 
"Żony w. osób Pimp onitan Naszem 
. Ọpatezovych, abys „bez wstrząśnienia przy- 

prowadzić narod do porządku rzeczy sta- 
tego i Konstytucyynego , któreżo zasady 
oe z waszem własnem przyło- 


„żenie niem:sig, 

amiestnicy Nasi przełożą wam uży- 
"tki zapewnione dla was przez. umowy 
„Wiedeńskie; poznacie razem i te, „które 
> wąs wynikną z konstytuty yneys, Unii 
yczyzny waszey z Naszem Państwem, 
Z U ii, która ustalić ma wasze prawa, 
"wasze przezuaczenia i wasze obowiązki. 
c- Wzywamy tym końcem. wszystkie 


klassy mieszkańcow, wzywamy. woysko i. 


- urzędniicow RAP EZ do wykonania 
„przysięgi wiezności, która zostanie „zakła- 
„sadem wieczystego poświęcenia się narodu, į 


„zakładem Naszych oycowskich około nie- 


„go starań. Naypierwszem ztych będzie a- 
„oby wam.na przyszłość ulżyć gnębiących 
 ciężarew , które wpływem czasow nieszczę- 
„.snych zlały się na waszą oyczyznę. Nie 

iest nam“ tayny ich ogram i zżalem wi- 


dzielimy Się. dotąd: -w niemożności usunię- . 


¿cia ich. 


Polacy ! fane z pamiętna ćpoka co . 


‚zamienia wasze losy, mogła ustalić na za. 
wsze wasze Życzenia , wasze nadzieje, i 


"wasze Uczucia ! — Boday byście przez gor-_ 
` wosé dla chwały Naszego Państwa i przez 


„piezachwianą ufność w Naszych chęciach , 
usprawiedliwić zdołali dobrodzieystwono- 
wego bytu waszego, i stać się godnemi poe 


stępnego ulepszenia waszey doli. 
Na oryginale napisane własną Jego 
Cesarsko- Królewskiey Mości ręką, tak: 
W Wiedniu d. (35 Mar. ) ig Maia gı 
ALEXANDER, ` 


RADA NAYWYZSZA TYMCZASOWA 
do, Obywatelow Xięstwa W arszawskiega. 

Niespodziewanie w grabicach Pań. 
stwa. swoiego napadhiony w _Czerwcu 
1812 roku, Nayiaśnieyszy Cesarz Alexan. 
der, dziwną Opatrzności pomocą, własną 


swą wytrwałością i tęgością ludu swego 


wsparty, uyrżał, się.po wielu przykrych 
koleiach, na początku 1833 roku na wstę- 
pić ziem Niemieckich, wszystkie za s0b3, 
między., Niemnem, bakana Wisłą i War- 
tą leżące kraie, swoiem osadziwszy woy- 
skiem. Nim $ w dalsze z nieprzyiacie- 


„lem puścił zapasy, postanowił natycha 


miast dadź dowod tego przywiazanią i 
przychylności, jakie od dawna w wspa- 


miałem i dobroczynnem swem sercu dla 
-yodu Polskiego chował. —— Widząc w Xięs 


stwie Warszawskiem , lubo pod niewła. 
ściw em nazwiskiem „zawiązki Polskiey na. 
rodowości, umyślił ie starownie ochra- 
piać i pielęgnować. W tym to zamiarze, 
wydanym w Kaliszu wyrokiem, ustano- 
wiona tymczasowa Rada Naywyższa Xię. 
stwa Warszawskiego, potrzebną opatrzdó. 
na została instrakeyą : w tym celu za 
wano z herbu Xięztwa orła narodowego, 
ięzyk Polski we wszystkich sprawach pu- 
blicznych, Urzędnikow powiatowych iĝe- 
partamentowych ,: tak administracyynych 
iak sądowych, i pomnożońo fundusz ną 
Inwalidow , tych szanownemi, bo za oy- 
czyznę poniesionemi bliznami, Okayty ch 
woijownikow, 


jz( 
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© Przed upłynieniem raku, zakończyła 
kię woyną krwawa i zacięta ,. i ta sama 
chwila, którą w stolicy Francyi widziała 
tryumfuiącą Europę, — okazała widak nie- 
mniey póodziwienia godny, widok ryce- 
rzow Polskich , do ostatuiego kresu wy- 
trwałych, — zgromadzonych, uczczonych, 
i szęzęsliwa nadzieią pocieszonych przez 
""Fego Samego, przeciwko któremu wal- 
czyli, — Odtąd zmieniła się - postać rięczy. 
W rociło woysko Polskie do kraiu, zwię- 
kszyło się szeregami mężnych , i wkrótce 
pod głownem dowodztwem byata Cesar- 
skiego i za łaskawem Jego staraniem, Ze- 
brało się pod: narodoweńmi znakami, pod 


znaiomemi i ułubionegii W odzami, pla- - 
tne, umundurów ane, w nową broń; w no- 


we działa opatrzone. *.. 
Tym, czasem zgromadzony w Wie- 


dnia kongres wszystkich Mocarstw Euro- - 


peyskich , stał się nowymi zawodem prac 
`~ i stárm Nayiaśnieyszego Cesarza, w celu 


wyiednanią dla Palakow tych wija Etkili ; 


korzyści, iakich tylko obecne okoliczno- 
ści uzyskać pózwoliły. — Stało się. Tra- 
ktaty podpisane, lubo nie bez ofiar, za- 
pewniły los kraiu Polskiego: — Wskrze- 
szene imie Polski. — Kraiowi temu nada- 
ho tytuł Królestwa; a Naylaśtieyszy Ce- 
sarz Rossyyski, dla sievie i następcow 
przyimuiąc korane Diego, połączył: tym 
spósobemi na zawsze Królestwo Polskie z 
| Cesarstwem Rossyyskiem. 
kifn nowych wymagaig srodkow. 

"| Odebrany na dniu 13tym bieżącego 
miesiąca wyrok Jego: Cesarsko - Królew- 
skiey Mości, 


wyższby:, 


Nowe stosun- 


dnia 20 Maia podpisany, | „szlachetaą twoię postać. 


przeznacza koniec urzędowaniu Rady nay- - 
i nowe tymczasowe ‘stanowi U- - 
rzędy. = Dzień 2oty Czerwca będzję Osta- 


tnim posiedzeniem schodzącego, a pier- 
wszem nastaiącego Rządu. 'Niemożę przy- 


„jemniey i chlubniey. dlą siebie zamknąć 
; działania swoie Ra dą Naywyższą, iąk ni- 
„nieyszą odezwą, przez którą uwiadomia 


Oby wateląw Królestwą Polskiego, iż przy - 
słane na Jey ręce zrzęczęnie się Króla 
Jmoi Saskiego, i uwolnienie od przysięgi, 


„Manifest Jego Cesarsko - Królewskiey Mo- 
“spido Polakow, zasady: przyszłęy tiróle- 


stwa Polskiego konstytucyi, w tymże dniu 


„złoży w ręku umoGowanych Namiestaj- 


kow Jego Cesarskiey Mości, Krála .Pql- 
skiego, dla uroczystego przeczytania w ko- 


 ściele Swięlęgo Jana, £ tych zadatko w przy. 
ssttegos szczęścią narodu Polskiego. 


Tén- 
że dzień przeznaczony ięst ną wykonadie 
przysięgi wierności Jego Cesarsko. - Kró- 
lewskiey Mosści'i kanstytucyj. podług. gb- 
rzędu, iak programmaiem soy nA i G- 
głoszony został. | * 

* | Tak dopełniwszy ostatniego Zwierz- 
thności zlecenia , miła iest Członķom Ra. 


dy Naywyższey do innego urzędowaliia 
'przechędzącym, oświadczyć Przezacny m 
mieszkańcóm megdyś Xięztwa Warszawy- 


skiego tak tym , których śŚwietnieysze io- 
czekułą losy, 1ak0 i'tym, którym, acz 
pod innem „perłem , narodowość zabezpie- 


czył Nayi iaśniey szy 'Gpiekun' Polakow — 
. oświadczyć 


jm wszystkim tę rzetełną 
wdzięczność , iaką Rada Naywyższa win- 
na za powolność, z którą wszystkie Jey 


-zalecania, w trudnych uskuteczniałi acz 


licznoseiach. 

$zanowny narodzie Pelski! „zadne 
Pod łagodnem i 
gprawiedliwem berłem Jego Cesarskiey Mo- 
ści, Króla waszego , czekają was losy co- 


' paz pomyślniey sze. — Wszystko wam na- 


stępne rozwinienie ich zapowiada. Ono 


was. Mysiak, zy leszcze Foi byli prze- 


> ra m e 


— 


L+ —>— I no 


Gzność. nieśmiei telag. 


narodowe czynią tam służbę. 


* kci ustały “iak się „domyślić 
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eiwnikami,.eóż nie uczyni, będąe Królem 
was- ym? dtąd wasza ława Jego po- 


çiecha, wasże tobro Jego będzie uszezęśli- 
wieui em. — Ou wam wraca oyczyzuę , imię 


Polaka, rólestwo, Koństytucyą. Wy Je- 
u zaprzysiężcie wierpośc, miłość i wdzię- 
Łans toy. 
_Nowostlcof, 
“W awrcecki, 
AK. Lubacki, 
z Braxe de g ©ceruca. ; 
Xżua Augouleme, która wróciła de 
Anglii, „uda się iake mowią do Wandei, 
„dokąk także wiele 'Pragcuekich A peis 
z Belgii jedzie. == 
Przy ogromney massie weiownikow,któ- 


rzy Żebrali się w naszęm kraiu i wzdłuż . 


granic Francizkich stoją, żywność 


jest naypiętwszym, i paynagleyszym prze- - 


„Amiotem. z Anglii przez Antwerpiią 


„przybywa teraz mnostwo Żywności; rząd 
„nasz dostarcza iey odonegdaysza. woy sku ` 


_Pruskiemu, i zawierane są w tey mierze 
kontrakty. | Ą oori 


W Wandei dóżtałę się niedawno w” 


„ręce stroauikow Królewskich 52 dział z 
należącą do nich ammunicya, które pły- 


nęły z rozbroioney floty w Roszfort. 


D. 27 Maia zaszła w okolicach Me- 
aux żywa potyczka między lotym puł- 
kiem strzelcow i pułkiem ułanow. Pier- 


| wszy oświadczył się za Ludwikiem XVII, 


a drugi za Bonapartem. Z ubu stron pą- 


- dto po kilku iudzi. 


"Z Lill wyszły d.y b. m. regularne 
woyska wewnątrz Hrancyj, a gwardye 

Z Duukierki pomimo naywiększych - 
trudności przeszło kilka set Francuzkiego 
woyska do Króla. 
można, w 
Duukierce, i z zazdrością patrzy to mia- 


sto pa kwitnący stan haadlia Osteudy, 


- ninga. 


Wszystkie czynno- ` 


Poniewaz Frascuzi widzą niemożność 
bronięnią dostatęcznie obęzezny ch swoich 


granic , ściągają „zatem głowne  swoie sity 


wewnątrz kraiu do kupy, zostawiaizę „w 


„twierdzach osady. 


Do okolic Mons: przybyło z Francyi 
przeszło goo chłopow z .czterokonńyza 


| sprzężaiem, uchodząc z swoiemi <kodmi 3 
„które użyto. do ńasżey artyteryi™ 


W częray przybyło żu kilkanaście wa. 
gow- z niepotrzebnemi sprzętami wpyska 
Angielskiego , które tu są złożone, aby 
wQysko tem łątwięy mogło naprzod po- 
ruszenia czynić- Z niecierpliw ością czes 
kuiemy otwor<enia kampanii. 

Od granię Szwaycarskich d.3 Czertoca. 
( £ Gazety Harpbueskiey. ) A 

Od kilku dni ćwiczą się "artylerzyści 
Huniggi w strzelaniu ognistemi kulami. 

W oyskom francuzkiem na granicąch 
naszych zapowiedziano, iż w kroczą w 
„granice naszey Rzpltęy, ieżeli się nie 0; 
głosi neutralną, tak żeby -<żadnem woy- 
skom nie były wolno przez iey niaj prze- 
chodzić. 

Batterye, „które Francuzi Na Hu- 
i Bazyliią usypali, osadzone są 
4ma 24 funtowemi działami, 14 możdzie- 
rzami i 4 _haubicami, które są „przeciw 
Bazy leyiskiemu mostowi uszykowake. 


Niżey. podpiśźny ma honor uwiado - 
mić Przeświętną Publiczność , któr pod 
czas iego pobytu w Krakowie, raczyła 
udarować go swym łaskawym zaufa- 
niem , iż.po- powrocie z$wey podroży 
( rzędsięwziętey do różnych: znaczniey- 
szych Miast Europy, i «w których zade» 
syć czyniąc. życzeniom: „W spaniałey Pu- 
bliczności starał się przynosić ulgę cier- 


„piącey «ludzkości ) upyślił na nowo po- 


| święcić swe usługi Łaskawey 


Publicz- 
ności tey Stolicy , i starać się dołożyć 


wszelkiey usilności, w oddaniu usług 


swych osobom, od których zostanie 
wezwany , wykonywaiąc iak nayściśliey 
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_ Dostać oraż można uhiżey pódpi. 
sanego wszelkich proszkow i. Tynkiur 
na zęby i dziąsła, oraz wszelkich środ- 
kow do zachowania czerstwości ust. — 


` ADOLF ANGEL, Dentytta. 


przywiązane do swego stanu powinno- 
ści, cp się dotycze”chorób must i zebow 
á wszelkich operacyy. 


— na 


Poamieszkanie moie iest przy ulicy 
Floryańskiey Nro 506, drugi dom od 
Oberży JP. Szydłowskiego. 


DONIESIENIA 


Podpisany Komornik ninieyszym uwiadomia, iż w dniu 


A IPO 


o m. b. i r, na Piasku w 


"domu pod liczbą”66 stojącym, o godzinie 9 ranney , stoły , komoda, zwierciadło, Rana- 
pa, krzeszła i szafa, więcey dającemu za gotową srebrną kurant menetę przez pubłicz- 


mą łicytacyą sprzedawane będą. Chęć przeto powyższych 
cy, w czasie i mićyscu oznaczonych znaydować się zechcą. 
~ W Krakowie 6nia 23,Czerwca 1815 roku. | | 

j ' iAkymat 4ibi | Kozimierz Janowski, Rom. Pis Brake © © 


przedmiotow nabycia maią- 


e jv aa 


rwszy raz, ) w dopełnieniu ustanowieniu Naywyższey Władzy. Rządowey oświad- | 


cza, że wyieżdzą do Wod do Karlskadu, Antoni Grodzicki, w epart. Rrak, w Pow. 
Szydłowskim w dóbrach swych Sładkowie zamieszkały z Janem Marcinem Romanow. 


skim. dwoma służącemi swemi, końmi. 3tna. 


iwszy raz) Jako dwukraiowy maiąc.frożne przedmioty: do załatwienia, mysłę 


wyjechać do Galicyi w Cyrkuł < Tarnowski, do dóbr Lubasza, ninieyszym publiczno- | 


"ści podaję do W jadomości. W Krakowie pod Nr. 249 mieszkający. 
| | u Bruro Wysocki. AT Wały 
iwszy raz ) Antoni Hrabia Lanckorański. zamieszkały w «bziekanowicach w po- 


wiecie Szkałbmirskim , Departamencie Krakowskim, wyleżdza, z żoną i jedną corka, | 


tudzież Panną Broniewską do Galicyi. w inieressach familhiynych, co podaie do pu- 
bliczney wiadomości. l tsi ja Gh raztoini 


(iwszy raz) Stosuiąc się do przepisu Rzadowego , podaie się do publiczney wiadomości 
dż do Wiednia i Baden w Austryi wyleżdzam sam teden, Furmanem tutay naiętym. 
W Krakowie d. 22 Czerwca t$i5. | | 
Jan Bartsch Medycyny, Doktor. Obywatei Krałowski. | 
ogi raz.) W dopełnieniu przepisow. naywyższey Władzy Rządowey , uwiado- 
mia ninieyszym: Anna z Jabłonowskich: Hrabina W odzicka wdobrach swych Niedźwie- 
dziu w Depart. Krakow..w Powiecie Hebdow. zamieszkała, że ma zamiar wyiechać 


w Galicyą w Cyrkuł Jasielski do swey Famili do Krosienka, z trzema Corkami, z 


Panną służącą Teressą Tuchowiczową, Marcinem Zuwarkiem lokaiem , Pawłem Ja» 
worskim kucharzem. W Krakowie dnia 18. Czerwca 1815. SIEDZĄ 

agi raz.) Damian Lgocki, Obywatel Depart. Krakow. ma zamiar wyiechąć z 
żoną i dwoygiem dzieci w interessie familiynym do Galicyi w Cyrkuł Myślenicki, co 
godaie do publiczeey wiadomości. | | 


, zgi raz.) Fan. Kruczkowski. Obywatel Krakow. w Krakowie zamieszkały wraz 
z kompanistą swym Antonim Krupskim udaie się w Austryą do Galicyi w interessąch 


handlu. 


agi raz.) Uwiądomiam ninieyszym ; iż w imteressach Prawpych myslę wyie- 


| 
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chad w Galicya ta Bochnie do Tartowa, zsłużaącemi Marcinęm Krzysztofikierń i Ma- 
azem Rypczeńt. W Krakowie 20 Czerwca 1815, 
oo iait SA | Yan" Nowicki ur ae 
'* gi raz? Y Stosownie do rozporzadzenia Rządowego Andrzey Rożycki dońosi 
Że wyieżdza do kapieli Karlsbadskićchi do Czech na miesięcy trzy wraz zdwoma służa- 
chmi Albertem Stachoskim, i Franciszkiem Augustynowiczem. W Kfakowię ig Cze: 
wea 1915: EI | R | | | 


3ci.raz.)  Śtosuiąc się do przepisu Rządowego , podaię do publiczney wiado- 


mości r iż do Krynicy w Galicyą „Austryacką wyieżdzam. 


OW Brakowie d. 14 Czerwca 1815. Ji DAS sę 
Sorar Felix Zakrzeński, Dziedzic wsi Wierzbna w Pow. Hebd. Dep. Krak 


„get raz.)  Jztael Pitzelle i Abraham Wetmanń, Kupcy z Zydowskiego. miasta 
na Kaźmierzu przy Krakowie, maią zamiar wyiechać w kray Rossyyski do Zelwy przeg 
Szerysową w interessach handlowych. Biora z sobą dwach służących Kiwa Abeles « 
Sztlerkiersza, i parobka do koni; co ninieyszem do publiczney podaią wiadomości. . 


**Pnia 26 Czerwca r. b. o godzinie g z rana w Domu pód Nr. 631 przy ulicy Mikó- 
łayskiicy stoiącym , sprzedawane będą przez publiczną licytacya następulące ruchome- 
sdt Piatto tó: komody, lustra, zegary , landszafty, kanapy , krzesła , stoliki , kredensy, 
tabakierki, szafa , oraz rożne naczynia szkła rzniętego, porcełanowe, cynowe, (Kc: — 
O czem podpisany Komornik Prześw. Fubliczność uwiadomia. | ik 

W: Krakowie d. 19 Czerwca 18:5. Ste? _ZMC aani 
! tca | Stefan Mochnacki, Ken. T. H, D. K. s R. i; 
Kocz na 4 osoby familiyny nowy teraźnieyszego fassonu landarowa robotą ze 
wszystkiem do tegoż przynależącemi rekwizytami iest do sprzedania przy ulicy S. Jara 
pou Nr. 483: | * | | | oe | | b | 
Dyrekcya Ministerii Sprawiedliwości, stosownie do artykułu 118 Kodexu Cywil- 
nego podaie do wiadomości publiczney , iż Trybunał Cywilny Dep. Krakowskiego wy- 
dał pod dniem ọ Mala r.b: na powodztwo Tekli"z Paszusow Skorzyny w wsi Niegowy. 
w Powiecie Lelowskim zamieszkałey wy sk nakazuiący dalsze wyszukiwanie i udowa-- 
duienie nieprzytomności męża powodki Błażeia Skory , który w roku 1807 wyszedł Œ` 
Pułkiem swoim Legią nadwiślanską zwanym, do Hiszpanii, i do tego czasu, ani- po- 
wrocił, ani żadńcy osobie niedał wiadomości. W Warszawie d. 22 Maia 181 | 

PA ZET 08.0370 Wowrzecki. , , o Longer, Sek. M. ! 

—Ponost'się Prześwietney Publiczności i każdemu kogo to ititeressować może: iż. 
Ur. Jgnacy Zukowski w Krakowie przy Plach Szczepanskim pod L. 36% zamieszka-. 
ły przeciwko Ur. Faustynowi Łukańskienu w Krakowie przy ulicy Kanowney pod., 
L. 172 zamieszkałemu” rozpoczął prawne kroki przez Pozew do Sadu Pokoiu. Powia-. 
tu i miasta Krakowa Wydziału H. pod dńiem 25 Lutego r. b. wymieniony o zwróe 
cenie lùb umorzenie Skryptu swego w roku 1810 na Samme Sto czerw: złotych by» 
naymóiey sobie. nie odliczoną ani żadnym dodatkiem nie wyprzyczoną wydanego. 
i takowe dla miestawienia się w tymże Sądzie na terminie. Pozwanego , w Trybuna- ` 
łe Cywilnyńmt Departamentu Krakowskiego popierać będzie, kroby zatem Skrypt na- 
mieniony iako rzęcz sporną od tegoż Ur. Łukańskiego nabył lub nabyć chciał, sam- 
by sobie winę niostrożności i szkodę przypisał. | 2 


Dnia 9 Lipca r. b. O godzinie 3 pa południu w Wsi Donalkowicach Powiecie E 
Szkalbmirskim Dert: Krakowskim będących, na Rzecz należytości W. Praxedy. Stra- 
donmtskiey w Mrakowie zamieszkałey, w Części Wsi Donatkowie debitocki W. Lu. 


Boć my o” % sza | 


dwiki. Gotachowski| dziedzicznewy ,'w teyże mieszkaiący , zaięte Droga Exekucyi Pro-. 


dakta na Pniu, iakoto : Zyta powysiewie korcy 2$..bszenicy po wysiewie korcy. 5 gar. 
22 razem około 33 Morgi. jęczmienia po wysiewie 13 korcy , Owsa po wysiewie 20 
korey razem Jarzyny około 33. Morgi tudzież Frukta na drzewie w sadach, za go- 
tową srebrną. Monetę przez publiczną licytacyą sprzedane zostaną, 0 warunkach. ile 
pańszczyzny do sprzętu i wymłotu, oraz ile na odsiew. i prawne gruntowe -potrzeby 
ztego pozostanie Biegli oznaczą, przy licytacyi zainformować się będzie można. — 
W Krakowie d. t9 Czerwca 1815. 7- 

| H. Kadlichż K. T. C. D. R. > | 


Komornik Sądowy Powiatu Jędrzeiowskiego w Departamencie Krakowskim. Nisw 


żey podpisany Uwiadomiam Publiczność iż na Satysfakcyą  Wgo Jmci Xiędza Stani- 
sława Cielewicza tł'lebana Trzczenca odbywać się będzie licytacya Owiec boynych 
sztuk stó duia 25 Czeryca o godzinie pierwszy po poudniu we ^ si Trzczyncu pod 


y 


Nrem 1. Zyczacy sobie tych Nabycia massig- w oznaczonym "Ferminie , i mieyscu z 


naydować. Jędrzeiow dnia 17 Czerwca 1915 roku Franciszek. 
i l komorn:cki., Kamornik,. 


Komornik Trybunału Handlowego Departamentu Krakowskiego i Radomskiego po. 


daie do publiczney wiadomości, iż na dniu e8go m. i r. b. o godzinie gty z rana a ed 
gciey po.połudnau w Krakowie w Rynku w Pałacu pod Krzystoforami to iest: w kan- 
celaryi handlu pod firma Wentzl i Synowie, na żądanie Właściciela, mastąpi sprze- 
darz przez puliczną licytacya znaczney partyi. Win -Węgierskich stołowych z lat 18t2 


e 


i :84..Chęć kupna maiący żąopatrzeni monetą srebrną Cou:rant raczą się na terminie - 


w wyznaczonym niieyscu zgromadzić. „W krakowie d. 23 Czerwca I$r5. | 

Fan kanty Fachinetty , Komornik 1:vë Han, BD. Krak. i Radom. 
Prezydent Municypalności Miasta Wolnego Handlu Krakowa. Podaie do publi- 
czney wiadomścći, iż trzecia licytacya na trzech letnie Zadzierżawienie Folwarku 
Mievskiego Hawiory z przyległemi |patswiskami Fłonie zw anemi,- która to dzierżawa 
z dniem 24 czerwca r. b. poczynać się ma, w Biorze trezydentą dnia 23 Czerwca r. 
b. o godzinie 10 zrana paka” BZ się będzie. | l | 
Cena fiiskalna według Uchwały Rady Municypalney da-'gooo rocznęy- bzierża- 


wy zniżona stanowi się. Każden.licytowania chęc. maiący, ma hydźą za Opatrzonym 
w Vadinm / dziesłątą część Ceny  fiskalney roczney wynoszące. . Q©--<dalszych . 
W «runkach licytacył każdego. czasu wiadomość zasąągną€ możną w Kalkulatu- 


rze Mieyskęy. W Krakowie dma 7 Czerwca 1815. 
| ] źarzechi. o. 3 f 
Kozdrovshi, Sęk. 


W skutek zalecenia Trybunału Cywil. I. Inst. Dep. Krak. zdnia ź m.i r. b. do b. 


1400 wydanego podpisany massy: krydalney Fawłą Langa Kurator uwiadomia wierzy- 


cieli. teyże massy iako to: Jozeła Kraemera, Karola Oderskiego, Starezakonnega Zam. 
charyassza Leyzer , Rekodzielnię Bilską pod firma Grinwald i Komp. Karala Antoniego 


Menchard, W awrzeńca Erber, i Komp. Franciszka Jantę , Jana Czachs,. Rękodzielnię 
Sukienna pod Firmą Jada Henryka Offermann , i Franciszka. Langer, że plan Reparty- 


eyi wspomnioney massy krydalney Pawła Lanta w kaacellaryi W. tisarza Wydz.11. 


złożóny , który W.każdym czasie wolno iest przeytzeć, przyczem wymienieni wierzy- 


ciele wzywają się, aby dla ukończenia tey krydy ieżeli dakie monita przeciwko pla- . 


Rowi Rebźriycti młeć będą, 5sobiscie lub przez pełnomocnikow na kommissyi przed 


W. Jąniuszewiczem wyzhaczónym Sędzią w dniu drugim Sierpnia r. b. 28:5 0 godzinię 


4 żpółudnia stawili śię; ] wiedzieli że dla obtony praw niestawaiących,, kurator z 

Urzędu w osobie Ur. Martina Lassanowskiego Patrona przy drybunale Cyw: przyda- 

"nym został, który io co prawo mieć chce, wnosić będzie. Oznaymuie się oraz, aby 

% lerzyciele , ieżeli wśzćzętę swe skargi opierwszość prawa lub przebiesienie do wyże 
sżey klassy chcą popierać, takowe, pod rygorem prekluzyi przed dniem g Sierpuja 

r. b, akont zy li. À . RA | 

| żyd: Mi | Wiktorowicz. ` 


z w 


